CENY OGŁOSZEŃ: 


Za wiersz milimetrowy przed 
50 groszy, w tekście 35 groszy, 
za tekstem 25 gr. Ogłoszenia 
j tabelaryczne 50 proc. a świą- 
te: zne 25 proc. drożej. Drobne 
ogi szenia po 5—10 groszy za 
wyraz: Najmniej i z! 
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Sosnowiec, 


którą urządza dziś, 


nie nocy. 
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Zaproszenie. 


1 Bar- -Dancing „ZAGISZE” 


ma zaszczyt prosić Sz. Publiczność Zagłębia na 


+ herbatkę tancującą (five o'doch), 


w sobotę i jutro, w niedzielę, 
o godz. 4-ej po południu na prośbę tych, co chcieliby 
się zabawić, a wieczór mają zajęty. 

Zarząd „Zacisza* dołoży wszelkich starań, by 
herbatki te stały się prawdziwą rozrywką dla wszy- 
stkich, którym gnowiąnki nie pozwalają na zarywa- 


Ceny przystępne. Kuchnia wyborowa. Trunki bez konkurencji. 
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"Po rozłamie w stronnictwie Witosa. 


' WARSZAWA, 28.10. Dzien- 
niki donoszą, iż zerwanie se- 
natora Bojki wywołało kor- 
sternację w stronnictwie Wi- 

. tosa. Jak przypuszczają, do 
- akcji senatora Bojki przyłą- 
_ -ezy się 12 posłów i renato- 
rów piastowych. Jednym z 
inicjatorów tego rozłamu ma 
„być marszałek sejmu Rataj i i 
*prezes komisji zagranicznej 
sejmu, wicemarszałek Dębski. 
Grupa senatora Bojki rozpo- 
rządzać będzie wielkim Or- 
ganem codziennym, jakim jest 

„Ilustrowany Kurjer Codzien- 
ny“, którego właściciela Ma- 
.rjana Dąbrowskiego uważają 
za ukrytego współt: wóree ma- 
niiestu. 


Chociaż senator Bojko nie 
reprezentuje aktywnej poli- 
tyki ludu, jednak jest tym 
sztendarem, za którym pójdą 
zwasiąę ii cgą dotychczasowi 
zwolennicy z Wierzchosiawic. 
Pierwszym oddźwiękiem ma- 
nifestu senatora Bojki są głu- 
che wieści, jakie rozeszły 
šie w kołach parlamentar- 
nych, że szereg posłów i se- 
natorów postanowiło wystą- 
pić z „Piasta“ i złączyć się 
z senatorem Bojką. Do tych 
przedewszystkiem mają na- 
leżeć ci posłowie i zenato- 
rowie, którzy od wypadków 
majowych byli zwolennikami 
porozumienia stronnictwa z 
rządem. 


- 


Matka sprzedała swe dziecko 


już przed urodzeniem 


PARYŻ, 28. 10. Prokurator 
wszczął dochodzenie w spra- 
wie sprzedaży przed urodze- 
niem dziecka przez 24 letnią 
Elwirę Gladieux swej przy- 
żaciółce Desenclaux za udzie- 
lenie jej peżyczki 300 fran- 
ków. 


Dziecko po przyjściu na 


za sumę 300 franków. 


świat zostało oddane nowym 
rodzicom i wychowywało się 
u nich dwa lata. Sprawa wy- 
szła obecnie na jaw na sku- 
iek sporu między przyjaciół: 
kami o dalsze pożyczki. 

Nowy ojciec nie chce od- 
dać dziecka, twierdząc, iż 
go zaadoptował. 


Okopy na granicy Bułgarii. 


SOFJA, 28. 10. Dziennik 
bułgarski „Zora* donosi, że 
wzdłuż granicy Bułgarji Zc- 
stały wzmocnione  jugosło- 


wiańskie straże graniczne, . 


tóre kopią okopy i ustawia- 
ją artylerję. W p: bliżu wio 
ski Rok wsie o 2 bater- 


je. W ostatnim czasie oddział 
komunistycznych emigrantów 
usiłował wtargnąć na terytor- 
jum Bułgarji. Między wojska- 
mi bułgarskiemi, a bandami 
przyszio do krwawych starć 
pod wioskami . Trerljans i 
Kula. 


| r nadużycia w oddziale banku polskiego 
| w Czestochowie. 


WARSZAWA, 28. 10. Po 
czterodniowej wyczerpującej 
$ rozprawie, zapadł wyrok Są- 

te są apelacyjnego w sprawie 


o nadużycia bankowe w Czę- 
stochowie, którego mocą Z0- 
stali uniewinnieni: 


Piotr Monas yrski, były wi- 


„BO; 


_ następstwie czego zqodnie 


cedyrektor oddziału banku 
polskiego w Czestochowie, 
Tadeusz Jackowski, urzędnik 
banku. Józef Sikorski, urzęd 
nik banku i Lewek Kantor. 

Wyrok 1-ej instancji ska- 
zujący urzędnika banku po!- 
skiego Kazimierza Niedź- 
wiedzkieko na sześć micsię- 
cy więzienia z zawieszeniem 
wykonania kary na łat pięć 
— sąd zatwierdził. 

W stosunku do eskarźone- 
go Zysi Majera Szydłowskie- 
kupca z Częstochowy, 
skazanego przez sąd okręgo 
wy za oszustwo i fałsze na 
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5-08, 


trzy lata więzieni a, sąd zmie- 
nit wyrok i uniewinnił Szy- 
dłowskiego z zarzutu ©OSZzu- 
stwa, natomiast skazał go 
za fałsz dokumentu na dwa 
lata wiezienia, z zaliczeniem 


na paczet tej kary jednego 
raku aresztu zapobiegaw- 
czego. 

Wyrok sądu okręgowego 


uniewinniający Izraela Woj- 
dzisławskiego i Szaję Lewer- 
hofa, a co do których urząd 
prokuratorski założył był 
skargę spelacyjną — sąd a- 
pełacyjny utrzymał w swej 
mocy. 


Pisma donoszą że... 


— Aktualna od pewnego 
czasu zmiana na sfanowisku 
min. oświaty ma w najbliższym 
czasie być przeprowadzona. 
Jako poważny kandydat na mi: 
nistra oświaty wymieniany jest 
pro! Florjan Znaniecki, piastu- 

cy katedrę socjologii w Poz 
arie 


—  Sprzymierzone wojska 
Szantungu i marszałka Czang: 
Tso Lina . zdobyły © Kai Feu, 
dotychczasową stolicę komuni- 
stycznej prowincji Honan. 


— Londyński architekt Char- 
ris otrzymał wysoką nagrodę 
pieniężną za projekt ratusza w 
Manchesterze, Budowa tego 
gmachu ma kosztować około 
1 miljon f. szt. a 3.000 urzęd- 
ników znajdzie tam zajęcie. 
Będzie to największy ratusz 
świata. 


— Komitet ekonomiczny mi- 


nistrów ustalił m. in. bezcłowy. 


kontyngent wywozu otrąb, w 
.e 
złożonem zobowiązaniem mły- 
nów nastąpi obniżenie cen mą- 
ki, a w dalszej konsekwencji 
cen chleba o 4 grosze. Poza- 
tem komitet ekonomiczny prze- 
prowadził dyskusję nad potrze- 
m utrzymania ceń cukru i wę- 
gla. 


— W Sartrouville koło Pa- 
ryża aresztowano członków 
młodocianej szajki przestępców, 
do której należeli trzej chłopcy 
j dziewczyna w wieku 12 tu 
do 16 tu lat. Snnsacyjne filmy 
i romanse zeszytowe, napro: 
wadziły dzieci na pomysł stwo- 
rzenia szajki bandytów. Ko- 
mendę nad tymi młodocianymi 
band tami ovjął 16 letni chło- 
piec. którego wszy$scy inni śle- 
po słuchali 


— Od 1 go grudnia do | go 
stycznia będzie sprzedawana 
w całej Francji marka anty- 
gruźlicza. Celem sprzedaży tej 
marki został zorganizowany 
wielki komitet, do którego na- 
leżą zarówno przedstawiciele 
sfer lekarskich, jak i artystycz- 
nych, naukowych i przemysło- 


wych. 


— W ciagu najbliższych dwu 
tygodni ukaże się rozporządze- 
nie prezydenta Rzplitei, zno- 
szące ograniczenia dewizowe 
w związku ze stabilizacją zło- 
tego; wywóz złota jednakowoż 
w dalszym ciągu ma być zaka- 
zany. 


— W Mont Pellier we Fran- 
cji automobil przejechał pew- 
nego 60 letniego starca, który 
zmarł wskutek poniesionych 
obrażeń. Rodzina zrobiła do- 
niesienie przeciwko automobi- 
liście, który spowodował to 
nieszczęście. Policja wyśledziła 
sprawcę i oto okazało się, że 
jest fo ten sam sędzia. któremu 
sprawę prowadzenia Sprawy 
powierzono. 


W dniach najbliższych 
mają być ukończone rokowa- 

nie, zmierzające do utworzenia 
bloku wyborczego mniejszości 
narodowych. W skład tego blo- 
ku ma wejść t. zw. lewica. z 
wyłączeniem socialistów, ko- 
munistów, jak i tych, których 
koła uwzględniają w swoich 
rachunkach wyborczych. 


— „Neues Wiener Tageblatt“ 
dono i z Białogrodu, że na 
linji Seraiewo-Mostar, z powo- 
du oberwania się wisącego 
mostu pociąg spadł do prze- 
paści głębokości 50 mtr. Liczba 
ofiar dochodzi podobno do 260. 


— Na wybrzeżu Hushii w 
miejscowości Niigata zniszczo* -> 
nych zostało 150 domów na 
skutek trzęsienia ziemi, które 
trwało 3 minuty. Wśród lud- 
ności zapanowała panika. 


-— W związku z zakończe- 
niem ostatniej kadencji sejmo- 
wej w dniu 28 listopada np. 
marszałek sejmu, Ratai polecił 
kancelarji sejmowej- wypłacić 
posłom pensję tylko za 28 dni 
listopada. 


Malwersacje w fabryce tytoniu. 


W państwowej fabryce wy- 
robów tytoniowych w Warsza- 
wie wykryto poważne malwer- 
sacie. 

Nadużycia te trwały już od 
dłuższego czasu. W aferę wmie- 
szanych jest wiele osób z poza 
fabryki, oraz z pośród jej pra- 
cowników. 

Nadużycia polegały na tem, 
że nieustalona dotychczas gru- 
pa pracowników pozostawała 
w stałym kontakcie ze sprze: 
dawcami tytoniu i dostarczała 
im w znacznych ilościach skra- 
dzionych wyrobów tytoniewych. 
W ten sposób ginęły całe paki 
tytoniu. Zarządzone raz i drugi 
przez kierownictwo fabryki 
obserwacje nie dały wyniku. 
Dopiero dochodzenia policyjne 
wykazały bandę złodziei. W 
związku z tem aresztowano 
trzech pracowników a" i 
8 osób z poza fabryki. * 


Cena numeru 10 groszy. 
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TAME ce 


DEMOKRATYCZNY ORGAN NIEZALEŻNY. 
FIL J E: Będzin, hotel TEN 
" Zawiercie, ulica 3 maja Nr. 13. 


Grodziec, ulica Kościuszki, _ l 3 


Prenumerata wy- 
nosi miesięcznie 


z4. 2.9? 


Adres redakcji i administracji: 
Piłsudskiego Nr. 8, telefon 4-97, 
telefon mieszk. redaktora 6-92. 


Z ROR 


GIEŁDA. — 
Warszawa 28.10. A 


Notowania urzędowe: 


Sowy: Jork 8.90 

Londyn 43.424 

Paryż 35.01 

Wiedeń 12.55 

Praga 26.411 

Włochy 4872 

Belgja 124.13 

Szwajcarja 171.924% 

Holandja 359.10 > 
Dol. War. pr. obr. 8.88" 


Tendencia; nieco mocniejsza. 


AKCJE. 


Warszawa, 28.16. 


Bank Dyskontowy 133.00 sę 
Bank Handlowy 123,00 i 3 
Bank Polski 157.00—157.75 > 


Bank Przemysł. Lwów 106.00 4 
Bank Zachodni 27.50—28.00 = 
Bank zw. sp.zar. 96.50 A 


Pol Tow. Elektr. 21.00 

Chodorów 177.00—180.,60 

Czersk 1.13 

Cukier 5 95—6.00 

Firley 55.00—58.00 

Wysoka 137.00 

Węgiel 120.00—119.00—119.50 

Nobel 50.50 

Fitzner i G. 9 50—10.65 

i RRA 42.50 
w. 10.25—10.35 — 10.30-bez- 

A 
Ostrowieckie 99.00—98.00 
Pocisk 2.95—3 00 


z. 
E 
„są 
"34M 

we 


Rudzki 62 50 P 
Starachowice 79.00—79.75—79,50 wa 
Ursus 1500 s 
Zieleniewski 22.50 w 


Zawiercie 41.00 
Zyrardów 20.50—19.50 
Borkowski 4.00—4.10 
Spirytus 34.00 
Tendencja: mocniejsza. 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 


Poznań, 28.10. 


Zyto 37.50—38.50 
Pszenica 46.50—47,50 ik 
ęczmień | gc U 33.06—35,00 
ęezmień brow 40.00—42.00 
Owies 33,25—35.00 í 
Mąka żytnia 70/6 57.50 : 
Maka żytnia 65% 59.00 E 
Mąka pszenna 65% 71.50—73,50 
Otręby żytnie 25.00—26.00 
Saiit d gz 23.50—24 50 

Ziemniaki jadalne 6.45—6.70 
Ziemniaki fabryczne 160 5.70—5.% 
Groch po Iny 45.00—50.00 
Groch Victorja 65.00—90.00 


Rzepak 59.00—65.00 
spokojne. 


Usposobienie: 


Kto się chec odmłodzić! 


Niech uda się ze starym kape- 
luszem do pracowni 


Sz. Goidhberg 


w Sosnowcu, Warszawska 20. 


w podwórzu I p. 


która przefasonowuje damskie i mę ` 
skie na najnowsze modele jak nowe, 


Ceny przystępne. 
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REKLAMA 
jest dźwignią handlulk 


zy podbiły do reszty 


ZART 2: 


Zmierzch endecji. 


, Endecja, która od pierw-. 


ych dni naszej państwo- 

ości potrafiła sprytnie Źon- 
lować, skupiając wokół sie- 
bie wszystkie ugrupowania 
ideowo jej pokrewne, dzóś 
przeżywa ostry kryzys. Naj- 
lepsi jej przyjaciele i po- 
plecznicy zaczynają odwra- 
cać się od niej, Chiześcjań- 
arkach endecja pięła się na 
wyżyny, zaczyna wypowia- 
dać się z całą stanowczością 
przeciwko obecnej polityce 
swoich pobratymców. Cała 
Ch. D. poznańska już osta 
tecznie wzięła rozbrat z en- 
deckimi sojusznikami. Te sa- 
me tendencje zaczynają już 


dojrzewać w umysłach tegoż 


stronnictwa w Katowicach i 
w Krakowie. Smiało rzec 
można, że Ch. D. poza panem 
Korfantym na Sląsku i redak- 
torem krakowskiego „Głosu 
Narodu" p. Matyasikiem, zde- 
cydowanie wyrzekła się en- 
decji. 

Obecnie zaczyna rozkładać 
się druga podpora endecji — 
stronnictwo „Piasta“. Ostatnie 
nadzieje obwiepołu na współ- 
ną akcję z Piastem pójścia 
do wyborów, mocno się Zza- 
chwiały. Prowodyr Piasta p. 
Witos za daleko się już po- 
sunął w kierunku objęć en- 


decji i ostatecznie doprowa: 


dził do tego, że pionier ru- 
chu ludowego, sędziwy se .a- 
tor Bojko wystapil z „Piasta“ 
i ogłosił w Krakowie -mani- 
test, oświadczający się za 
współpracą z obecnym rzą- 
dem i przeciw osobie i poli- 
tyce posła Witosa. W mani- 
feście swym sen. Bojko pięt- 
nuje w ostrych słowach upa- 
dek moralny i korupcję w 
szeregach Piasta. 


Odezwa w cemarszałka Boj- 


_ ki, nestora ruchu ludowego 
w Polsce—to jeden z najważ- 


niejszych aktów. w siosun 
kach politycznych. Za sena- 
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Yveling Rambaud i E. Piron 


Dramat w Bicetre 


Powieść. 
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._— A naturalnie i dodam, że 
przybyła pani w samą porę. 

— (zy pani spodziewa się 
p. Hauteclair? 

— Właśnie czekam na niego. 

— I.przedstawi mnie pani? 

— Ghętnie. 

| — Rozbroiła mnie pani bra- 
bina, gdyż przyznam się, że 
przybyłam tutaj 2 zamiarami 
nieprzyjacielskiemi.  Myśla- 
łam, że pani żartuje ze mnie 


„i sprawę przeciąga umyślnie. 


í= Jakto, rzeczywiście pa: 
ni tak myślała? To droga pa- 
mi mnie nie zna. 
„Droga pani! Te dwa wyra- 
intry- 
gantkę, która nie miała teraz 
dość słów na przeproszenie 
hrabiny i zapewnienie o swem 
poświęceniu dla niej. 
Wywnętrzały się tak wza- 
jemnie ze swemi uczuciami, 
gdy pokojowa Joanna za- 
anonsowała p. Hauteołair. 


Ea dexokracja, po której 


torem Bojko wystąpili z Pia- 
sta poseł inż. Kosydarski i 
poseł Maślanka za nimi wy- 
stąbią prawdopodobnie i inni 
działacze z pod sztandaru 
Piąsta, a szeregi Witosowe 
grubo zrzedną. 

Robota ludowa Witosa, pro- 
wadzona od szeregu lat, pod 
batutą endecji, była tylko 
kupczeniem ruchem włoścjań- 
skim, a nie rzetelną pracą 
polityczną, oczyszczenie więc 
ruchu ludowegó Imusiaio na- 
stąpić 

Dziś ostatnia ostoja i na- 
dzieja endecji gruntownie stę 


zachwiała. Grube rachuby 0- 
parcia się na stronnikach 
Witosa całkowicie zawiodły. 
Obwiepołowi grunt z pod nóg 
zaczyna bezpowrotnie ucie- 
kać. Boleją ad tem osiero- 
ceni leaderzy wielkiej ende- 
cji. Z łamów prasy endeckiej 
wieje dziwny smutek za utra- 
coną hegemonją, żal do sen. 
Bojki za opuszczenie szere- 
gów „Piasta“ i tęsknota za 
tem, co było, a już nie wróci! 
„Miałeś, chamie, złoty róg“ 
— może sobie zaśpiewać en- 
decja, której róg ten został 
wreszcie słusznie odebrany 
za wygrywanie na nim meto- 
dyj mocno fałszywych, TOZ- 
strajających nerwy całego 
społeczeństwa. f. 
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"Trocki W 


Opozycja przeciwrządowa 
Trocki — Zinowiew — Kamie- 
niew et consortes przeżywa 
obecnie krytyczne stadjum 
w swej działalności przeciw- 
ko grupie rządzącej Stalina. 
Stalin nie zamierza bowiem 
z nią żartować. 

Stąd też następuje coraz 
intensywniej konsolidacja ży- 
wiołów opozycyjnych Wy- 
razem tej konsolidącji jest 
nagłe przybycie do Moskwy 
jednego z rzy» ódców Opo- 
zycji przeciwrządowej, posła 
sowieckiego w Rzymie, Ka- 
mieniewa. Przyjazd Kamie- 
nicwa zaskoczył niemile ste 
ry rządowe. Kamieniew to- 
prawda, tłumaczy swój przy- 
jazd pragnieniem poinformo- 
wania rządu o obecnym sta- 
nie stosunków sowiecko wło- 
skich- oraz otrzymania no- 
wych instrukcyj Istotny jed- 
nak powó przyjazdu Kamie- 
niewa jest niewątpliwie in- 
ny, pragnął on odbyć narady 
ze swymi stronnikami. Ka- 
mieniew odbył już konieren- 
cję z Trockim i Rakowskim. 
Podobno, przywódcy opozy- 
cji postanowili na niej opra- 
cowąć deklarację w sprawie 
polityki zagranicznej. Dekla- 
racja ma się domagać w 
związku z zupełną, zdaniem 


niełasce. 


tów celem wspólnego usta- 
lenia liuji wytycznych przy- 
szłej polityki. 

Politbiuro w sposób wcale 


energiczny zażądało od Ka-. 


mieniewa, by opuścił Moskwę 
w ciągu tygodnia. Czy Ka- 
mieniew żądanłe to uwzg'ęd- 
ni? Dotąd jeszcze uiewiado- 
mo. Podobno miał on oświad 
czyć swym przyjaciołom po- 
litycznym, że gotów jest 
zrzec się Stanowiska przeć- 
stawiciela sowietów w Rzy- 
mie. 

Zgrzyty i rozdźwięki w u- 
kładzie stosunków w komu- 
nistycznej partji rosyjskiej 
przeniosły się na teren zków 
zawodowych i nabierają cech 
wyraźn go. rozłamu. 

Na zakończonem świeżo 
pleaaruem posiedzeniu rady 
centralnej związków zawo- 
dowych doszło do ostrej kon- 
trowersji między przedsta- 
wiciełami większości a irak- 
cją opozycyjną. Pisma 80- 
wieckie w sprawozdaniach 
drastyczne momenty obrad 
przemilczają  Opozycjoniści 
demonstracyjnie opuścili ze- 
branie. 

Stalin, widząc. że wszyst- 
kie wysiłki, zmierzające do 
nawrócenia opozycji ua dro- 
gę porozumienia nie osiąga- 


jej autorów, klęską polityki „ją wyników. zdecydował sie 


Stalina i Cziczerina, zwoła 
mia konferencji wszystkich 
posłów zagranicznych sowie- 


Hrabina podeszła ku niemu, 
podała rękę i podorowadzi- 
wszy do p Limozan, rzekła: 

— Przedstawiam pani, p. 
Hautecłair, o którym tyle ra- 
zy rozmawiałyśmy, ojca mo- 
jej mojej ukochanej Marceli. 
Goście wymienili ukłon głową. 
- Przemysłowiec był  zdzi- 
wiony, zamiast bowiem sym: 
patycznej zakonnicy znalazi 
się wobec matrony tłustej, 0 
twarzy czerwonej i ubranej, 
jak kobiety światowe. Hrabi- 
na spostrzegłszy jego zdzi- 
wienie, uśmiechnęła się i mó- 
wiła dalej: 

— Pozwól mi pan przed- 
stawić sobie moją dabrą przy- 
jaciółkę, panią Limozan, wdo 
wę, paryżankę czystej krwi, 
bywająca w najpierwszych 
salonach i przyjmującą u 
siebie osoby z najwyższego 
towarzystwa. 

— Ależ droga pani Luizo, 
jesteś zbyt łaskawą .. 

Na te słowa poufałe hra- 
bina skrzywiła się nieco, jak 
gdyby uczuła niesmak w u- 
stach, ale opanowała się i 
dodała: 

— To nie wszystko. Przy- 
jaciółka moja utrzymuje sto- 
sunki ze światem politycz- 
aym i z ministrami, na któ- 


na kros ostateczny 


Postanowił unie zkodliwić 


swych wrogów i zaapelować 


rych wywiera wpływ znaczny. 

— Bardzo mi przyjemnie 
poznać— rzekł Honorjusz, kła- 
niając się już nieco niżej. 

Hrabina, zapoznawszy go- 
ści, odeszła po siostrę Anie- 
ię. Tym sposobem ułatwiła 
im zawiązanie rozmowy sam 
nam sarn, 

P. Limozan doskonale sko 
rzystała z tej krótkiej chwili, 
dając p. Hauteclair do zrozu- 
mienia, że z rozgłośnej opiniji 
zna go oddawna, jako wiel- 
kiego przemysłowca, przy- 
czem wyraziła zdziwienie, że 
człowiek tak ogromnych dla 
kraju zasług, nie posiadał 
żadnego odznaczenia hono 
rowego. Ale niesprawiedli- 
wość tę można jeszcze na- 
prawić i jeżeli tylko zechce 
skorzystać z jej wpływów, 
to łatwo może uzyskać jedną 
z tych wstążek, które tak 
niewłaściwie dostają się o0- 
sobom, nie posiadających 
wyższej wartości oscbistej. 
Włr:śnie należy przedewszy- 
stkiem odznaczać kierowni- 
ków przemysłu 
przyniających się swemipra- 
cami i produkeją do pomyśl- 
ności i sławy kraju. 

P. Hauteclair od pochwał 
tych bronił się tak miękko, 


O W w w 


wielkiego, 


do centralnego komitetu par- 
tji, za pośrednictwem preze- 
sa gubernialnego CIK'u w 
Piotrogrodzie. by powziął o- 
stateczną decyzję co de tej 
sprawy. 

W ezasie obrad plenarnych 
w giniąch od 21 do 28 paź- 
dziernika r. b. CIK i central- 
na komisja kontrolna partji 
komunistycznej, po długich 
debatach postanowiły wyk!u- 
czyć Trockiego i Zinowje- 
wa z centralncgo komitetu 
partji. Charakterystyczną jest 
uchwała 'powzięta w tym 
względzie: - 

„Połączone pienum central- 
nej komisji kontrolnej we 
wrześniu 1927 r. okazało 
więlką tolerancję i ustępli- 
wość w stosunku do Troc- 
kiego i Zinowjewa, dając im 
przez to możność wykonania 
swej obietnicy z 8 go wrześ 
uia 1927 r. o zaprzestaniu 
akcji w kierunku tworzenia 
odrębnej frakcji, jednakże 
Trocki i Zinowjew oszukali 
partje powtórnie, ordynarnie 
naruszając przyjęte na sie- 


INP. c02. 


bie obowiązki. Nietylko. nie 


zaprzestali akcji w kierunku - 


tworzenia odrębnej frakcji, 
ale odwrotnie prowadzili ją 
przeciwko partji i jej jedno- 
ści w stopniu, graniczącym 
faktycznie ze stworzeniem 
nowej antyleninowskiej partji 
wspólnie z inteligencką bur- 
- żuazją. Wobec takiego stanu 
rzeczy połączone plenum 
centralnej komisji kontrolnej 
i centralnego komitetu po- 
stanawia wykluczyć Trockie- 
go i Zinowjewa z centralne- 
go komitetu partji“. 

„Połączone plenum  cen- 
tralnego komitetu i central- 
nej komisji kontrolnej posta- 
nawia jednocześnie cały ma- 
terjał o działalności przy- 
wódców opozycji przedstą- 
wić 15 mu zjazdowi do roz- 
patrzenia“. 

Tak więc walka zamasko- 
wana, podjazdowa, uważana 


za lekkie tarcie z opozycją + 


w łonie partji, stała się te- 
raz jawną, a wyniki jej mo- 
gą być b. poważne. 
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| „Zadna siła, 


żadna wajna 


nie może już zaszkodzić złotemu”. 


Zuany publicysta polski w 
raryżu p. Henryk Korab-Ku- 
charski, uzyskał wywiad ze 
znanym przedstawicielem kon 
sorcjum  pozyczkowego Pp. 
Monnetem. 

W rozmowie tej p. Monet 
powiedział m. in: 

„ Zadna sił. już ziotego nie ru- 
szy. Nie można sobie wprost wyo- 
brazić takiej katastrofy, któraby mo 
gła nadwyrężyć waszą walutę. Na- 
wet wojna, nawet zajęcie całego wa- 
szego terytorj m nic już ziołemu 
zasz odzić nie może. 

„Zna mnie pan od dawna, 
wie pan, że niezykłem mó- 
mić słów głęboko nie po- 
myślanych. Otóż mogę pana 
zapewnić i mam już ku temu 
sprawdziany: pienłądze napiyną 
do Polski szeroka falą. Przy tańszym 
pieniądzu zmniejszą się koszta pro- 


dukcji, wzrośnie eksport, nastąpi era 
„rozkwitu i bogactwa!“ 


Rada centralnego zwiazku“ 


polskiego przemvsłu, góra:c- 
twa, handlu i finansów skon- 
statowała, że wszystkie zrze- 
szone w cen'ralnym związku 
organizacje sołidaryzują się 
z odezwą w sprawie pożycz- 
ki zagranicznej, . podpisaną 
dn. 22 bm.przez 26 organiza- 
cyj gospodarezych. Brak pod 
wspomnianąodezwą podpisów 
kilkunastu organizacyj go- 
spodarczych tłómaczy się ty!- 
ko względami technicznemi. 

Możeby to wziął pod uwa- 
gę organ miejscowych prze- 
mysłowców i przestał za- 
mieszczać partyjne elukubra- 
cje, pomniejszające znacze- 
nie pożyczki. 5 
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(my jestes czionkiem L. 0. P. P? 
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iż łatwo było widzieć, że 
słowa wdowy nietylko mu 
pochiebiały, gle wprowadzały 
go w zachwyt. 

P. Limozan ujęła go za 
serce. Wkrótce powziął jak 
najlepszą opinję 0 tej kobie- 
cie, mówiącej tak rozsądnie 
i posiadającej wpływy tak 
rozległe. 

Po powrocie hrabiny z sio- 
strą Anielą, skoro i p. Limo- 
zan zpierwszych zaraz słów 
zrozumiała, że zakonnica 


przybyła dla czuwania nota- 


mi nad chora Cecylją, na- 
tychmiast p. Hauteclalr opo- 
zwolenie poznania tego dro- 
giego biednego dziecka i to- 
warzyszenia zakonnicy. 

P Hauteclair zgodził się 
chętnie. 

Luiza Villegente, 
się na odwadze, była zachwy- 
cona śmiałą grą wdowy. 

Odprowadziła ją na stronę 
i szepnęła: 

— Cóż, jesteś pani zado- 
woloną ze sposobu, w jaki 
wywiązała się z mego zobo- 
wiązania? 

— Jestem nietylko zado- 
wolopa, lecz zachwyconą. 

— Uważam przecież, że 
bierzesz się pani do dzieła 
zbyt pośpiesznie. Przed pół 
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znająca - 


godziną jeszcze p. Hauteciair 
pani nie znał, lecz pani po- 
trafiłaś manewrować tak 
zręcznie, że zaprosił cię do 
swego powozu i wiezie do 
córki. 

— Zewdzięczam to pabi, 
mianowicie pochlebnemu bar- 
dzo przedstawieniu. Lech 
niech pani pozwoli mi dzia, 
łać według mego sposobu 
widzenia. Nie skompromituję 
pani. 

W kiiku minut później p. 
Hauteclair odjeżdżał z za- 
kopnieą i p. Limozan, nie 
domyślając się przepaści, 
dzielącej te dwie kobiety, 
których kontrast fizyczny hyt 
niczem w porównaniu ze 
sprzecznością pod względem 
moralnym. 

Były to jadące w towarzy- 
stwie prostota i intryga, u- 
czeiwość i cynizm, otwartość 
i chytrość, bezinteresowność 
i egoizm, słowem cnota i 
uosobienie wad. 
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| „Poręba — jedno z najstarszych przedsiębiorstw 


polskich została wykupiona z rąk niemieckich, 


Czytamy w „Polsea Za- 
ohodniej*: 

Dowiadujemy się o bardzo 
pomyślnym fakcie powrotu 
w polskie ręce zakładów 
gorniczych, hutoiczych, ema - 
ljerskich, warsztatów mecha- 
nicznych i kopalni węgla 
„Poręba“, zakłady te należą 
dò najstarszych w Polsce, 
zostały bowiem załoźone w 
roku 1776. Za czasów kró- 
lestwa kongresowego otaczał 
je opieką i finansował mini- 
ster Lubecki, poczem prze- 
szły w ręce obce, niemiec 
kie Podczas wielkiej wojny 
„Poręba“ znajdowała się w 
posiadaniu Lindmaców, kup- 
ców z Zawiercia, od których 
w roku 1920 odkupiło 50 pro 
cent. portielu stowarzyszenie 
mechaników polskich z Ame- 
ryki. Obecnie to samo stowa- 
rzyszeniegg,wykupiło |; drugą 


mamie 


Wielki proce 


połowę akcyji, stając się w 
ten sposób właścicielem ca- 


łości „Poręby“. Obroty zakła-, 


dów wzrosły znacznie w ro- 
ku bieżącym, do czego przy- 
czyniło się wprowadzenie 
nowybh działów, jak gwoź- 
dziarnia i odlewnia radiato- 
rów, które rozwijają sic na- 
der pomyślcie. Produkcja 
odlewni np. dochodzi do 
1000 ton miesięcznie, a war- 
sztaty mechaniczne są zao- 
patrzonone w zamówienia na 
cały szereg miesięcy. Liczba 
zatrudnionych rebotnikow do- 
chodzi do 16000 ludzi. Wy- 
wóz zagranicę do Danii, Ru- 
munji, Turcji i Sowietow roz- 
wijała się nader pomyślnie. 
Stowarzyszenie M ;chaników 
ma zamiar przeprowadzić 
tazję. z tow. Ake. „Poręba“ i 
stworzyć w tem sposób jed- 
ną wielkią organizację. 


MME A 


KOMUNISCYCZIĄ 


w- Sosnowcu. 
Na ławie oskarżonych — 18 komunistów. 


W dniu 28 b. m. zasiadło 
na ławie oskarżonych przed 
sądem okregowym w Sosnow- 
cu 18 komunistów: Henryk 
Wójcik, łat 21, (Zawiercie, 
Rokicza 32), Lajb Wygodzki, 
let 17, (Będzin, Sączewska 
11), Szulim Lewenberg, łat 22. 
(Zawiercie, Blanowska 16), 
Roman Nowak, lat 27, (Cho- 
rzów, Piastowska 10), Miko- 
łaj Bondarenko, lat 20, (So- 
snowiec, Wiejska 40), Szla- 
ma Marmur, lat 20, (Będzin, 
Małachowskiego 37), Jan Izy- 
dorczak, lat 27, (kop. Piaski 
domy kopalniane), Janina Tyl 
cówna, lat 22, (Dąbrowa Gór- 
nicza, Paryska 1). Bolesław 
Stachowicz, lat 21, (Zagórze 
domy familijne kop. „Morti- 
mer*), Ignacy Jaros, lat 28, 
(Zagórze, Ostręże 41), Stefan 
Milner, lat lat 30, (prąbrowa 
Górnicza, kol. Zuzanna), Szy- 
ja Gelbard, lat 22, (Zawier- 
cie), Stanisław Odyjas, lat 21, 
Zawiercie, Piisudskiego 13), 

ugenjusz Duraj, lat 21, (Za- 
wiercie, Polna 22), Antoni 
Kazior, lat 16, (Zawiercie, 
Szko na 40), Pola Strausman, 
lat 49. (Zawiercie, Gómaoślą 
ska 10), Bonifacy Polaczek, 
łat 16, (Zawiercie, Rokieka 
32) i Jan Szweja, lat 21, (Pa- 
derewskiego 30), oskarżo- 
wch o należenie do parti 
komunistycznej, mającej za 
zadanie zrewolucjonizowanie 
mas, celem dokonania zama- 
chu na istniejscy ustrój w 
państwie. 

Wykrycie tej antypaństwe- 
wej organizacji uiatwił Jan 
Prostak, mieszkaniec Zawier- 
cia, (Szkolna 24), którego o0- 
skarżeni Gelbard, Lewenberg, 


Duraj i Odyjas wciągnęli w. 


ub. r. do partji, uważając go 
za sympatyka Z. M. K.1%Pro- 


stak, mając z góry na celu 
oddanie członków tej orga- 
nizacji w ręce władz, przyłą- 
ezył się do nich w paździer- 
n” ku ub. r. i został przyjęty 
przez komitet, poczem brał 
udział w liczn.ch zgroma- 
dzeniach. na którzch zdawa- 
no relacfe z całego ruchu w 
organizacji. 

Na podstawie informacyj, 
udzielonych drogą pouiną, 0- 
skarżeni zostali niezwłocznie 
aresztowani, a przeprowadzo- 
na-u nich-rewizja, dała ma- 
terjał bardzo  obciążający 
wszystkich oskarżonych. Zna- 
leziono wszelakiego rodzaju 
bibułę komunistyczną, notat- 
ki z danemi,  doiyczącemi 
stosunków  syołe znych, o0- 
światowych, zdrowotnych, 
wojskowych, oraz wydatków 
budżetowych na te cele w Z. 
S. R. R, w zestawieniu z od- 
powiedniemi cyframi państw 
zachodnio-europejskich; da- 
ne co do ilości komórek Z. 
M. K. w okręgu krakowskim, 
śląskim, dąbrowskini i śląska 
cieszyńskiego oceny działal- 
ności komórek komunistycz- 
nysh i działalności Z. M.K. 
na placówkach  legaluych; 
referaty o ruchu rewolucyj- 
nym i projekty rewolucji w 
języku polskim i niemieckim; 
ponadto fałszywe dowody o- 
sobiste i książeczki wojsko- 
we, któremi członkowie partji 
w razie potrzeby się posłu- 
giwali. 

Oskarżeni do winy się nie 
przyznali. Na rozprawę po- 
wołano do 50 świadków. 
Sprawa potrwa przypuszcza|- 
nie dwa dni. Oskarżonych 
bronia adwokaci 'Krzemuski, 
Biejter i Tejtelbum. Wyrok 
rodamyj w ‘nastepnym nu- 
merze. 


Prata posta” 2. ZPR 


Istnieje w Zagłębiu zwią- 
zek p. n. „praca polska“, pro- 
wadzony przez zależnego od 
kapitalistów zawiadowcę kop. 
Saturn. inż. Raźniewskiego. 
Rzecz prosta, że © jakiejś o- 
bronieinteresów robotniczych 
przez „pracę polską nie mo- 
że być mowy, gdyż z dotych 
czasowych wystąpień tego 
pękarta endecji widać, że 
chodzi o propagandę pracy 


do siódmego potu za wodę 
do kaszy. - 

„Praca polska, choruje jed- 
nak na mauję wielkości i, 
nie zadawalniając Sie Sypa- 
niem piasku w Oczy botni- 
ków, gwałtem chce uchodzić 
za  rzeczniczkę interesów 
pracowników umysłowych i 
dopomina się stale o popra- 
wę ich bytu. 

Oczywiście z tych żądań 


Od poniedziałku 24-go do niedzieli 30-go października r. b. 


Kochanka oficera ochrany 


dramat w 12-u aktach. 


W roli głównej przepiękna MARCELA ALBANI i ulubieniec kobiet 
WŁODZIMIERZ GAJDAROW. 


KINO 


|„COT50” | 


| Będzin. 


„OAZA 


KINO -7 | 
Sosnowiec. | 


„pracy połskiej* nigdy pożyt- 
ku niema i nie będzie. Nie- 
kiedy jednak, gdy przemysł, 
zmusony okolicznościami, wi- 
dzi koBieczność podwyższe- 
nia płac, wówczas komuniku- 
je się z „zarządem głównym” 
pracy polskiej i namawia go 
do wystąpienia z kategorycz- 
nem żądaniem w tej sprawie, 

Wówczas p. inż. Raźniew- 
ski „żąda”, przemysłowcy u- 
stępują i dają, a ogół nie- 
wtajemniczonych roździawia 
bugie i woła: -— „Niech żyje 
p. Raźniewski!'* 
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Od czwariku 27-go paździesmika r. b. i dni następne 
Wielki podwójny program 
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wspaniały dramat sensacyjno-egzotyczny z życia przemytników 
meksykańskich. W roli głównej BUCK JONES. 


Ale to się zdarza rzadko. 
Częściej natomiast wystąpie- 
mia pracy p. Raźniewskiego 
mają ten skutek, że ofiary 
wyzysku bronią się rękami i 
nogami przed dobroczynnemi 
wpływami pracy polskiej, 
wiedząc, że wystąpienia tej 
instytucji obliczone są na o- 
głupianie słabych na umyśle i 
pozyskiwanie sobie członków 
w tej sferze, — członków, 
którzy nigdy i niczego nie 
żąd ją od przemysłowców. 


Dramatredzinny w Myszkowie. 


Ucieczka żony. — Stryj i bratanica. — Powrót 
. niewiernej. — Sledztwo i aresztowanie. 


Myszków poruszony został 
do głębi dramatem, jaki się 
rozegrał w rodzinie Warmu- 
sińskich. 

Przed dziewięciu niespełna 
miesiącami, żona obywatela 
myszkowśkiego Leopolda War 
musińskiego zapałała gwał- 
towną miłością do rzeżnika z 
Zarek Zieleźniewicza, który, 
będąc sam żonatym, odpłacał 
jej wzajemm ścią. Przed ja- 
kiemiś 8 miesiącami Zieleź 
niewicz wynajął sklep w 
Kroczycach i tam umieścił 
swą ukochaną, która mimo 
dojrzałego wieku, liczyła bo- 


“wiem lat 43, 


opuściła męża i dzieci 
i poszła za głosem serca do 
Kroczyce. 

Sielanka sprzykrzyła się 
jednak zakochanej parze i w 
d. 22 b. m. Warmińska zja- 
wiła się w Myszkowie u mę- 
ża, który jednak 

nie chciał jej przyjąć, 

Wywiązała się sprzeczka, 
a potem bójka, której wyni- 
kiem było darowanie sobie 
uraz i pogodzenie się grun- 
towne. 

Podczas nieobecności nie- 
wiernej małżonki p. Leopold 


Warmusiński nie dał odpo- 
czynku swemu  zbolałemu 
sercu. 


W domu swym mta? on bra- 
tanicę Marję, lat 18, która po 
śmierci rodziców wzięta była 
przez Warmusińskich na wy- 
chowanie. Po ucieczce stry- 
jenki, Marja zastała nie tyłko 


całą gospodynią ale i 
zasłępczynią żony. 


Dvszło to do- uszu policji, 
której przedstawiciel w 080- 
bie posterunkowego Bedna- 
rza udał się dò Warmusiń ' 
skich, a zabrawszy z sobą 
ua posterunek Marję Warmu- 
sińską, dowiedział się od niej 

całej ohydnej prawdy. 

Młodociana Marja zeznała, 
że stryj dopuścił się na niej 
gwałtu, a ona uległa, czując 
się osamotnioną i widząc w 
stryju swym jedynego opie- 
kuna. 

Stosunek ten nie byłby bez- 
owocnym, ale zapobiegliwy 
stryj dał* swej ofierze 50 zł. 
i wyprawił do Zawiercia do 
akuszerki. 

Marja W. po trzydniowym 
pobycie w Zawierciu, pozby- 
ła się z: 

dowodu swej hańby, 


ale nazwiska operatorki nie 
pamięta, może natomiast 
wskazać jej adres. 

Wobec takich zeznań policja 


aresztowała stryja i bratanicę 


i odstawiła oboje de sędziego 
śledczego wZawierciu. 


Oto straszne skutki lekko- 
myślności wyrodnej żony, któ- 
ra porzuciła męża i dorosłe 
dzieci, dla wątpliwej i krót- 
kotrwałej przyjemności i po- 
stępkiem swym pchnęła na 


. drogę wystepku cieszącego 


się dotychczas nieskazitelną 
opinją męża i kuzynkę! 


Wieńce 
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Wiązanki z kwiatów żywych i suchych 
Chryzantemy cięte i doniczkowe 

w dużym wyborze poleca 
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Hale Rozwoju 
Tel. 6-83. 
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Skrzynka do listów. 


Do Redakcji 
„Expresu Zagłębia” 
w Sosnowcu. 
Tow. artystyczno-literavkie 
w Sosnowcu składa niniej- 
szem serdeczne podziękowa- 
nie za łaskawe poparcie w 
poczytnym organie W. W. P. 
Panów VI tej regjonalnęj wy- 
stawy obrazów, urządzonej 
staraniem T.A.L. w dn. 16— 
24 października r. b., oraz 
za życzliwy i przyjacielski 
łan wzmianek i artykułów, 
odnoszących się do powyż- 
szej wystawy. i 
Zarząd T. A. L. 
Jerzy Araszkiewicz 
S. Czarnomski. 


Sosnowiec, d. 26.10.27. 


Z 


KALENDARZYK. 


Dziś: Narcyza B. W. 
Jutro; Germana ` 

Wschód słońcs 6.24 
Zachód 3 4.15 


Paździe:n 


29 


Sobota 


RADJO. 


Sobota — 29 października. 


WARSZAWA 


12.00 Sygnał czasu, komunikat loni- 
czo-meteorologiozny, komunikaty „P. 
A, T,', nadprogram. 

15.00 Komunikaty: meteorologiczny, 
gospodarczy, P AT., oraz nadprogram. 

15.20 Frzerwa. sm 

16.00 Odczyt p. t, „Kongres w Lecar- 
no o idei wolności w wychowaniu, 

16.35 Nadprogram Komunikaty. 

16.40 Odczyt pt. „Biłans handłowy 

* Polski", 
1705 Przegląd wydawnictw  perjo- 


dycznych. 

17.20 Odezyt pt. „Twórczość Zerom- 
skiego“. 

17.45 Program dla dzieci. 

18.156 Koneert popołudniowy 

16,00 Komunikat rolniczy. 

19 15 Rozmaitości. , 

19.86 „„Radjokronika*. 

20 00 Przerwa. 

2030 Transmisja z sali konserwator- 
jam warszawskiego. 

22.00 Sygnał czasu i komunikaty: lot- 
niezosmeteorologiczny, policyjny, P.A.T., 
sportowy oraz nadprogram 

2230 Transmisja muzyki tanecznej 

KRAKÓW 3 

12.00 Transmisja sygnalu czasu i kom. 
botniczo-meteorologicznego, z Warszawy 
oraz koncert z płyt gramofonowych 

17.20 Odczwt pt. „Starożytne = 7 
pei, jako letnisko rzymskie“. ~ 
+ 17.45 Tramsmisja z Warszawy. b 

19.00 Transmisja komunikatu rolni- 
czego z Warszawy. / 

19.15 Ronmaitobni. 

19.26 Odczyt p. t. „Kuk dia pole. 
głych bohaterów‘‘, i 

19,36 Odozyt pt. „Przegląd polityki 
zagranicznej ubiegłego tygodnia". 

20,00 Hejnał z Wieży Marjackiej i 
komunikaty. 

20.30 Transmisja z Warszawy. 3 


POZNAŃ 


12.45 Koncert gramofonowy 
13,00 W przerwie keucertowej 
wania gieldy zbożowo-towarowej. 

17.15 Lekeja franeuskiego. 


| 


POS PRZ, 


noto- 


gj 


17.45 Trensmisja koncertu z kawiarri 

ielkopolanka'*. ~ 
19.00 Nadprogram. 

19.10 Odczyt p. t. „Współnudział du- 

wieństwa wielkopolskiego w pow- 

nia listopadowem'*, 

9.35 Komunikaty gospodarcze, 

9.56 Udczyt pt. „Przygotowania Pol- 

do Olimpjady w r, 1928“. 

20.90 Komunikat meteorologiczny. 

20.30 Wieczór muzyki lekkiej. 

2200 Sygnał czasu. Komunikaty. 
8230 Transmisia muzyki tanecznej z 


w 56SROWCU. 


Dziś w sobotę poraz drugi pelna 
ztroskliwego humoru farsa Mon- 
sya „Pan naczelnik — to ja!“ z dyr. 
i bezkonkurencyjnym 
Farsa 


Marsa, Ceny 
zwykłe. Abonament ważny procen- 
towy. 

W . niedzielę wieczorem o godz, 
15 „Pan naczelnik -— to ja”. 


W Dąbrowie. 


środę, 2 XI. 27 „Pan naczel- 
t — to ja!“ z dyr. Zbuckim w ro 
głównej. Ceny zwykie od 1 do 
zł Abonament ważny piQcentowy. 


W Jaworznie. 


ki W piątek, 4. X1. 27. Jeden wy- 
ą tęp artystów teatru miejskiego z 
| . Sosnowca w farsie „Krzyk za dziec- 
jem. 


» 


w 


Z Sosnowca. 


(s) Kongres partji pracy. 
w Sosnowcu. Jutro w sali 
 awiązku kolejarzy. przy ulicy 
Piłsudskiego Nr. 3 o godz. 10 
ano odbędzie się kongres 
partji pracy, na którym mogą 
ć i zwyczajni członkowie, 
je delegaci, lecz bez prawa 
złosu. 
Skład zarządu okręgowego 
partji jest następujący: prezes 
— dr. Gosiewski, wtce-prezes 
. Marczyński, sekretarz ge- 
Mazur, członko- 


mański, E. Nowak, R. Margosz, 
A. Kula, A, Nowak i dr. Reis. 
Prezesami kół partji pracy 
powiecie są osoby następu- 
e: Niwka — p. Kupczyński, 
osnowiec — inż. Borkowski, 
Pogoń—p Utracki, Będzin — 
. Latusek, Zawiercie — Edw. 
= Nowak, Sarnów —Serafin Gar- 
 biński, Łagisza — L. Mazurkie- 
wicz, Małobądz ~- St. Korgul, 
Psary—E. Kosowicz, Strzemie- 
szyce—Miedziejewski, Dąbro- 
wa—dr. Piwowar, Gzichów — 
WI. Gąsiorowski, Będzin—Eug. 
Lepian, Grodziec—A. Czarne- 
cki, Siewierz—naucz. Zurek. 
- Wkrótce ma powstać w po- 
wiecie będzińskim 10 nowych 
kół. 
= (s) Komunikat P. Z. 7. P. P. 
i H. W dniu 26 pażdziernika 
_b. r. odbyło się posiedzenie 
rady okręgowej centralnej or- 
 ganizacjj ZZPU., na którem 
rozpatrywano szereg spraw or- 
ganizacyjnych oraz zagadnień, 
dotyczących ` ustawodawstwa 
 społecznego.—Wreszcie po za- 
poznaniu się ze stanowiskiem 
polskiego związku zawodowe- 
o pracowników  przemysło- 
wych i handlowych w stosun- 


z 


ku do rady zjazdu. rada o- 
kręgowa centr. org. Z.Z P.U. 
ostanowiła wyrazić solidar- 


związkiem w jego 
‘organizacji 
0O- 


“ność ze 
kcji o uznanie 
pracowników umysłowych 
= raz o podwyżkę płac. 


- (s) Pożegnanie na Satur 
nie. W tych dniach po 30-to 

letniej 

>, Romuald Marczewski. 


pracy opuszcza ,„Saturn” 


W 


$ 
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ubiegły. czwartek delegaci wy- 
działów kopalni żegnali swego 
długoletniego towarzysza doli 
urzędniczej, wręczając pamiąt- 
kowy dar, złoty zegarek. 

W imieniu wszystkich prze- - 
mówił p. Jankowski, żegnając 
dobrego kolegę, któremu w 
dalszej drodze jego życia to- 
warzyszyć będą niezmiennie 
nasze serdeczne życzenia. 


(s) Zarząd tow. hodowli 
kanarków Sosnowca i oko- 
He przypomina, że zebranie 
miesięczne z paroma ciekawe- 
mi pogadankami odbęd:ie się 
6(XI 27 r. od 3 p. p. przy u- 
licy Rysiej 6. x 

Przedtem na pół godziny — 
wyznaczono zebranie walne, 
przedwystawowe 

Wejście dla nieczłegków 50 
groszy. i 

Następne zebranie każdego 
|-go lub po |-m w niedzielę. 

Zarząd zabiega również o 
zezwolenia na pogadanki o- 
bjazdowe treści naukowej i z 
innej dziedziny, o czem nastą- 
pią wkrótce ogłoszenia. 


(s) Zebranie rzemieślni 
ków. Wczoraj w towarzystwie 
rzemieślniczem odbyło się ze- 
branie sprawozdawcze, na któ- 
rem delegaci towarzystwa pp 
Lange i Wiatrowski składali 
sprawozdanie z pobytu swego 
w ministerjum w arszawie 
w sprawie siedziby izby rze: 
mieślniczej. Delegatów zapew- 
niono, że siedzibą izby będzie 
Sosnowiec. 


(s). Nagły skon. W portjer- 
ni fabryki Hulczyńskiego zmarł 
nagle robotnik 62-letni Włady- 
słam Łuczak, zamieszkały przy 
ulicy Przechodniej Nr. 24. Przy- 
czyną nagłego zgonu był ane- 
wryzm serca. ` 


(s) Kradzież kur. Z ko- 
mórki Władysława Kwiatkow- 
skiego, zamieszkałego na ko- 
lonji Piaski, skradziono 12 kur, 
wartości 60 zł. 


Z Będzina. 


(b) Posiedzenie rady miej 
skiej. Dnia 31 października, 
t.j. w poniedziałek odbę: 
dzie się posiedzenie rady 
miejskiej. 

Porządek obrad zapowiada 
22 punkty, między irnemi 
zaciągnięcie długoterminowej 
(20 lat) pożyczki na budowę 
miejskiego zakładu elektrycz- 
nego, na sumę. 400 tysięcy 
złotych oraz kupna gruniu 
pod budowę dworca. 

Początek obrad o 
8-ej wiecz. 


b) Dworzec kolejowy w 
Będzinie. Podczas bytności 
prezesa dorekcj kolejowej w 
Zagłębiu, poruszona była 
sprawa budowy dworca ko- 
lejowego w Będzinie. Prezes 
Bieniecki oświadczył, że bu- 
dowa dworca w Będzinie jest 
juź postanowiona i o iłe po- 
zwolą warunki atmosferycz- 
ne roboty przy budowie dwor- 
ca rozpoczna się jeszcze w 
bieżącym roku. 

Dworzec kolejowy w Bę- 
dzinie będzie budynkiem zu- 
pełnie nowoczesnym i 
patrzonym we wszystkie u- 
rządzenia. Między innemi 
dworzec posiadać będzie 
dwa perony: jeden dla po- 
dróżnych jadących w stronę 
Dąbrowy, drugi dla jadących 
w stronę Sosnowca, dzięki 
czemu uniknie się nadmier- 
nego tłoku i częstych pomy- 
lek przy wsiadaniu do nie- 
właściwego pociągu. Obydwa 
perony będą wzorem Sosnow* 
ca nakryte dachem. aby U- 
chronić podróżnych przed 
śniegiem i deszczem. Jednem 
słowem. będzie to jenen Z 
najokazalszych budynków w 
Będzinie. 

(b) Dziś w restauracji 
„Cristal”. Dziś i w niedzielę 
w restauracji „Cristal“ od- 


godz. 


Zao- . 


będzie się wieczór tańca 
pieśni i romansów. 
Dla pań urządzony będzie 


konkurs ładnych nóżek. 


(b) Kradzież garderoby. 
Onegdaj w czasie nieobec- 
ności właściela mieszkania p. 
J. Placka, zam. przy ulicy 
Przecznej, nieznany spraw- 
ca skradł mu garderobę mẹ- 
ską, wartości 500 zł. 


Z Dąbrowy. 


(d) Związek legjonistów. 
Dziś w lokalu własnym, zwią- 
zek logjonistów urządza ze- 
branie w sprawie utworzenia 
spółdzielni mieszkaniowej. 
Referat w tej sprawi wy: 
głosi inżynier Dzierżawski z 
Warszawy. $ 


(d) Zebranie informacyjne 
Jutro na kop. „Paryż“, odbę- 
dzie się zabranie robotników, 
na którem delegaci kopalni 
poinformują zebranych © 
pertraktacjach, prowadzą- 
cych z radą zjazdu w spra- 
wie podwyższki płac. 

Początek zebrania o godz. 
10-ej rano. 


(d) Zderzenie pociągów. W 
czwartek o gedz. 2-ej w no- 
cy pomiędzy Gołonogiem a 
Dąbrowa, nastąpiło zderze 
nie się dwuch pociągów to- 
warowych. 

Zderzenie spowodowało wy 
kolejenie się pierwszego wa- 
gonu przy parowozie, który 
został częściowo uszkodzBy. 
Wypadku z ludźmi nie byłe. 

(d) Kradzieź. Jas _ Kosika 
lat 18 mieszkaniec Zagórza 
skradł rodzicom 180 złotych 
i zbiegł w niewiadomym kie- 
runku. i 


Z Zawiercia. 


(z) Ochronka na wsi. 
Wczorej bawił w Będzinie i 
Sosnowcu, starosta zawiercki 
p. Cz. Kowalski. Pan starosta 
przyjechał w sprawie per 
traktacji z zarządem tow. 
Saturn, w eelu kupna budyn- 
ku i placu znajdującego się 
w Krzemiendzie pod Porębą. 

Budynek ten ma być prze- 
znaczony na miejską ochron- 
kę. 
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Miód prawdziwy! 
5 kg. tylka 15 zlotych. 
Mączka dia dzieci Lacto Bebe 1.50 
Sery oryginalne (hurt i detal), ma- 
rynaty krajowe i zagraniczne, wę- 
dliny litewskie, kawa na czarną i 
herbaty. Grzyby suszone prawe, 
Towary gwarantowanej dobroci, 
ceny niskie. 

A. Koziołkow i M. Jędryczek 
_w Sosnowcu. 
Ps. Łosoś wędzony już nadszedł! 
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Ogłaszajcie się 


w „Expresie Zagłębia 
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Pierwszorzędna 


pracownia okryć damskich 
podług ostatniej mody Paryskiej 


L. Półtorak, Będzin 


"ul. Potockiego Nr. 3. 
Telefon Nr. 2-74. 


UWAGA: Nadeszły nowe mo 
dele na sezon zimowy. 
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Niniejszym Zarząd Powiatowej Kasy Chorych w Sos- 
nowcu podaje do wiadomości zainteresowanych, że Ba tere- 
nie działalności Filji Zawiercie zostały z dniem 1-go iisto- 
pada b. r. ustalone dyżury nocne i świąteczne. Ubezpieczeni, 
pragnący otrzymać pomoc lekarską w godzi ach od 8 mej 
wieczorem do 8-mej rano, a w dnie świąteczne od 8 ej rano 
przez całą dobę winni zgłosić się z wezwaniem do lekarza 
do biura Filji (ul. Paderewskiego Nr. 4), gdzie podadzą 
adres chorego. 

Każdy zgłaszający się po pomoc lekarską do biura 
Filjj winien mieć ze sobą legitymację członkowską; po- 
świadczoną przez pracodawcę, albo zaświadczenie © za- 
trudnieniu u danego pracodawcy. Bez l gitymacji -albo za- 
świadczenia lekarz nie będzie wysłany. 


KOMISARZ 
Powiatowej Kasy Ghoryeh 
w Sosnowcu 


(—) Dr. N. Michałowski. 
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Materjały na palta damskie 
Materjały na palta męskie 
Materjały na garnitury męswe 


s Pokrycia na futra 

5 w wielkim wyborze poleca 

= MAGAZYN BŁAWATNY 

3 WACŁAW MIESZALSKI 
r Sesnewłec, Hale Rozwoju. 


Udzielamy kredytu. 
IOOOGOOOOAAOODOOOO 


„PEER DAMY POWO IDEE ODA ZA. NATO TMM. 


Kurs 3-miesieczny 


języka światowego ESPERANTO 


Pierwszy wykład na temat: 
Zastosowanie Esperanta i kongresach it p. 
p ł na kongresach it. p. 
odbędzie się w poniedziałek 7-XI o godz. 19,30 w lo- 
kalu szkoły powszechnej im. K. Praussa przy ulicy 
Kościelnej. 
Wstęp wolny dla każdego. Zapis na KURS, pod- 
czas pierwszego wykładu, nie obowiązuje. 
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MAGAZYN BŁAWATNY 


LUDWIK FINKELSTEIN 


Sosnowiec, Modrzejowska 17, tel. 2-73 


poleca duży wybór nowości oraz dywany, firanki, 
chodniki, kołdry i płótna. 


specjalny dział towarów męskich. 
Ceny b: przystępne. Warunki dogodne. 
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ZRKŁRD 
Rzeźbiarsk e- kamieniarski i betonowy 


fr FOCH MANA 


w Dąbrowie Gór. na Redenie dom wlasny tel. 1-89. 


Wykonywa: Pomniki, Figury, Grobowce, toczaki 
do ostrzenia narzędzi, tablice marmurowe, blaty 
umywalniowe i kontuarowe. 

Dział betonowy: Rury kanalizacyjne, kręgi stu- 
dzienne, stopnie -mozajkowe, płyty trotuarowe, 
posadzki i słupy ogrodzeniowe i wszelkie roboty 
budowlane wchodzące w zakres powyższy. 
Wykonanie solidne. Ceny przystępne a nawet 
i ratami. 


prn 


r B h 5 i cznia na dokończenie weeman, sto- 

e, łarstwa przyjmę, Kaliska 18 Cichy, 

reame ogioszen Ë. - owak Stanisław zagubi? dokumen- 

ty wojskowe wydane przez 67 
pułk piechoty. s i 


